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ki Pogoni, Cracovji i Polonji
a Swięta“ w Krakowie

Filja: Leszno 9.

?Warszawiankaa zwycięża w stosunku 1:0 (0:0)
Zawody tych obu czołowych drużyn 
olicy rozegrane wczoraj pop. w 
.. ykoli celetft zasilania funduszu P. 

.. P. N., zamiast upragnionej atrakcji 
iosennego sezonu foótbaiowcgo sto- 

•:oenego, były niestety ty&o kompro
mitacją sporłu piłkorektego.

O godatru* 5.29 miiłyl stanęły dru
żyny w sssptępajacym akł*4sl8: 

P e k m ja r  batonka — Loth II. Czaj- 
Kawafei, Ozyżewski obron# Loth IV, 
iebetkner I; Smid pomoc; Gebethner

I!, Loth I, Malinowski, Bibrych, Kry
gier napad.

W a r s z a w ia n k a :  Domański, w
bramce; Loth Ili, Suchorzewski obro
na; Putzman, Luksemburg I, Szenajch, 
pomoc; Jung, Zwierz, Redlich, Mesto, 
Melke, napad.

Trudno doprawdy byłoby się silić 
na jakiekolwiek szersze omówienia po
wyższych zawodów dwóch stołecznych 
rywali: Zarówno bowiem ze s tron y  Po
lonji jako też i zwycięskie; W a rs z a 

wianki nie można było wyliczyć żad
nych dodatnich cech przemawiających 
na ich korzyść. Zawody jedynie diątęgo 
może ciekawemi były, że widząc ek ' 
Sperymenty w ustawieniu nowem ze
społu drużyny Polonji z powodu wstrze
mięźliwości i braku takich g ra c zy  jak: 
Grabowski, Emchewicz, Zantman, 
Tupalski, Hembur$ar zastąpionych 
przez graczy rezerwowych, b^ło 
ciekąwem jaki wynik uzyska w tyrit 

(Sokośezasie pa strontey 3-aięj),
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Wypożyczanie
graczy

Już dwa lata temu, z okazji pro
jektowanej eskapady lwowskiej „ Po- 
goniu do Hiszpanji, jeden z poważ
niejszych małopolskiej} dwutygodników 
sportowych wysunął projekt „wypo
życzania'“ graczy na wyjazd zagra
nicą, o ile klub dany nie czuje się 
Sam dostatecznie na siłach. Projekt 
ten, jak wiadomo, spotkał sią z nale
żytą odprawą zarówno ze strony P Z P N , 
jak  i ze strony klubów, oraz większej 
Części prasy.

M imo to, gdy w roku zeszłym 
„Cracovia“ powróciła z Hiszpanji z 
mało zadawalającym bilansem bra
mek, pismo to ponownie podniosło 
Swój pomysł, dość wyraźnie zapoży
czony z praktyki zawodowych klubów 
z granicznych- Propagowano u nas 
to, co potępiamy jednogłośnie u róż
nych „plattków“ z Barcelony... Szczę
śliwie jednak sport polski był, jak do
tąd, tak zdrowy i nie skażony po
wiewami z Wiednia czy Pragi, że pro
jekt te j „zachodnio-europejskiej” inowa- 
c ji nie zdołał trafić na grunt podatny 
i  przebrzmiał prawie bez echa. Nie, 
echo było— odezwało się tu i owdzie 
W prasie, w postaci niesmaku lub obu
rzenia Zdawało się, że o wypożycza
niu graczy zapomniano

Tymczasem, w ostatnifn numerze 
tegoż dwutygodnika projekt odżył. Tym  
razem asumpt do niego dał usus klu
bów francuskich, o których wiadomo 
powszechnie, że już dawno pożegnały 
się z amatorskiem traktowaniem spor
tu. Sprawę poruszył korespondent pa
ryski, za którego redakcja jes t odpo
wiedzialna. Dziwny wydaje się nam 
ten upór...

Czyż trzeba jeszcze udowadniać, 
że od wypożyczania graczy, do han
dlowania nimi jest krok tylko?

N ie możemy też zrozumieć stano
wiska, jakie zajęło w te j sprawie owo 
pismo tak poważne i uczciwe, i radzi- 
byśmy byli, gdyby redakcja jego  swój 
pogląd na wypożyczanie graczy ze
chciała poddać gruntownej rewizji.

B Y D G O S Z C Z
Klub Sportow y „P o lo n ja ”  —  Klub 

Sportow y Oficerski 6'1 (2:1)

Stała przewaga Polonji. Tempo gry 
żyw#, czasem ostre. Sędzia p. Pol- 
rńaszek chwiejny. Publiczności bar
dzo dużo. Najlepszym w drużynie 
oficerskiej byt bramkarz, który ochro
nił swój klub od dwucyfrowej klęski. 
5 p o r t b r u d c r  —  61 p . p . 2 .- 1 

Zawody piłki nożnej na rzecz olim- 
pjady. Do przerwy 1 : 1 .  Gra mało 
interesująca, sędziował p. Matuszak 
dobrze.

K A T O W I C E
STK — P o g o ń  2 : 1  (O  O )

KATOW ICE 11.V (A.W  ). Pomimo 
przewagi Pogoni zwycięstwo przypadło 
drużynie STK. Bramki posypały się 
dopiero w  ostatmch minutach. Bram
ki zdobyte przez STK  bramkarz Po
goni mógł zatrzymać. Honorową bram
kę dla Pogoni zdobyto z zamieszania. 
Pogoń grając ambitnie dus ła przeciw
nika i tytko bramkarz Gorlitz wyjaśni® 
aytuację. Napad Pogoni zbyt flegm*?* 
lyczny i niezdecydowany, za to pomoc 
dobra.

' L W Ó W

Czarni —  Pogoń
Od szeregu lat poraź pierwszy zwycięstwo Czarnych

2 :1  ( 1 :0 )

Pogoń kończy grę w dziew iątkę i gra bez Garbienia, 

Kuchara i  Bacza. —  Sędziego wyprowadza policja

LWÓW, 11.5. (A, W.). „Pogoń” 
bez Kuchara. Bacza i Garbienia; 
„Czarni” bez Millera. Zawody nerwo
we, gra zbyt ostra przy ozem zupełnie 
nieinteresująca. Atak Pogoni pozba
wiony swej trójki nie grał należycie. 
Świetna była, pewna i niezawodna 
c brona Pogoni i bardzo dobry Fichtel 
na środku pomocy Atak Czarnych 
grał nieco lepie?, był złożony z graczy 
młodych, nie wykazał jednak dosta
tecznej siły przebojowe? Pomoc bar
dzo dobra, zwłaszcza Gierach i Ko
peć I . . Obrona # słabsza niż zwykle. 
Winnicki pewny. Gra obfitowała na 
nieszczęście w liczne kontrowersje z 
sędzią, które doprowadziły do wyklu

czenia Słoneckiego i Olearczyka (P o 
goń), t8k że ^ostatni kwadrans grała 
Pogoń w dziewiątkę.

Pierwsgp bramkę uzyskali Czarni z 
rzutu karnego za rękę w 6 minucie, 
drugą Strzelił Scoit z pomocą "Wo- 
chanki w 62 minucie.

Bramkę dla Pogoni uzyskał Sło- 
necki z podania Wasniaka w 70-ej 
minucie. Rogów 2:1 dla Pogoni. Sę
dzia "Zimerman musiał opuścić boisko 
wśród nieustannej wrzawy publiczności 
niezadowolonej z jego zarządzeń. Or
ganizacja meczu nieszczególna. Mecz 
rozegrany na boisku żydowskiego klu
bu sportowego Hasmonei na dochód 
funduszu olimpijskiego.

Hasm onea — Lechja 1:0 (0 :0 )

(AW ). 11.5. Mecz prowadzony w 
tempie ospałym nieciekawy I pozba
wiony życia. Lepiej grającą drużyną 
była Hasmonea. Lechja nie wykorzy
stała kilku świetnych sytuacyj. Jedy

ną bramkę dla Hasmonei uzyskał z 
rzutu karnego Stayerman w 68 minu
cie gry. Sędzia bardzo dobry inż. 
Dudryk.

A 2 S  —  O r lę t a  4:1 (2 :1 ).

k r a k o w
W is ta  —  C racow aa 2:©  (0 :0 ) ,

✓

KRAKÓW,* 11.5 (AW ). Boisko O - -  
c,ovii. Zawody na dochód PZPN. Obie 
drużyny w pełnych składach. W Cra- 
covii Ciszewski na' środku napadu 
(zamiast Korńery). Wspaniała gra 
Przeworskiego w bramce (Cracovii), 
który fenc.malnemi wybiegami uda
remnił 4 doskonałe przeboje napast
ników Wisły. Po kontuzji Giotta 
Wisła uzyskuje pierwszą bramkę z 
dalekiego rzutu wolnego przez W ój
cika, drugą w 10 min. potem najbliż-

sumten-

szoj odległości przez Czułaka z pode- 
nia Balcera. Rogów 7:4 d!a pokona
nych. Sędzia p. Rutkowski bardzo 

| zdenerwowany, lecz 'pełen 
nośd.

Publiczności tłumy (tysiące) 
zwykle fanatycznie stronnicze 
Creeovii. Gra prowadzona z 
str oi z wielką ambicją. Wtnik 
mieć będzie duży- wpływ na decyzję 
w sprawie składu drużyny olimpijskiej.

jak
dla
obu
jej

M a k k a b i  —  J u t r z e n k a  1:0 (0 :0)
•fe.

B ś lw y  na bo iska i na trybunach

KRAKÓW 1l.V  (A.W .). Boisko Cra- 
covii. Zawody na dochód PZPNf. Ju
trzenka ma przewagę, jednak i Mak
kabi przychodzi do głosu, a ataki jej 
Są niebezpieczniejsze. Zwycięski punkt 
dla Makabi zyskuje Heim z dwukrotnie 
wykonywanego rzutu karnego. Rogów 
5:4 dla zwycięzców. Rornamiętnienie 
pośród graęzy i publiczności rzadko 
widywane. Meller, bramkarz Jutrzenki 
policzkuje gracza Makkabi Heima. Gra
cze jutrzenki Klotz i Hollender pozwa

lają sobie na niedwuznaczne nieprzy
zwoite gesty pod adresem trybuny wi
dzów. Na trybunie między widzami 
powstają co chwila bójki momentalnie 
likwidowane wobec ciekawszych epi
zodów gry na boisku. Sędzia Rząsa 
godzien współczucia, miał zadanie po
nad swe siły. Wielu rzeczy starał się 
nie widzieć.

Wykluczono Klotza i Gnnberga z 
Jutrzenki oraz Heima z Makkabi. Pu
bliczności mimo niepogody tłumy.

Skład drużyny O lim pijskie]

nie został jeszcze “ustalony. Decyzja ka*pitana Związkowego spodziewana jes 
dziś (poniedziałek).

Ł O D Z
£'KS — Turyści 3 : O (1

L Ó D Z  ! ! .  V . (A W ).  Zaw od y  ro

O)

wyższe rozegrane na boisku ŁK S . 
ściągnęły poważną liczbę w idzów.

Gra ostra i brutalna od po
czątku do końca. Pierwszą bramkę 
dia Ł K S  strzelił Hanke z wolnego: 
Dalszych punktów dostarczył Ł K b ’- 
ow i p °  przerwie ten sanj, gracz. 
Napady obu drużyn w ykazały brak

„ciągu na bramkę". Najlepszym i 
graczami okazała się prawa pomoc 
obu drużyn Hanke i świetnie za
powiadający się Kahan. Z a  ordy
narne odezwanie się pod adresem 
sędziego został wykluczony z boiska 
Lange z Ł K S  Sędzia p. F igler nie
zdecydowany, nie umiał utrzymać 
drużyn w  karbach.

H ak oah -A ch du t 7 : 1

I I .  V. (A W ).  P IŁ K A  K O S Z Y K O W A . W yższa  Szkoła *so 'S ^ -S parta  
46 : 8 (2l : !)

Union — Hakoah 5 :0

i l 5. (P A T .) LTSG. —  Siła 0:0.
W idziw  —  Concordia 4:7

T O R U Ń

TKS. i — Reprezentacja So* 
kotów  5 Gryfa S i  O (5 :0 ) ,
Gra z przewagą TKS. Reprezenta

cja niezgrana, nie umiała wykorzystać 
wielu dogodnych momentów W re
prezentacji najwięcej pracował Kwa- 
piński, w TKS najlepszy Piwiński. 
Bramki strzelili: 4 Gumowski 3 Sto
go wski, 1 Cieszyński. Rogów 8 i 3 
dla TKS.

Z aw ody  na fur;dus.su
olim pijsk iego  

T. K „ S. juniorzy —  CENTRUM, 
juniorzy 7 : 1  (2 : 0 ) .
§4. R .  Zuch —  Toruń 5 : 0  (3 :©>

Przewaga Zucha. Sędzia Stefano
wicz słaby.

" ” p T z E M " i 7 r *
Sparta — Jutrzenka 2 :1  (1 0 )  

P o lo n ja — H agibor 2 :1
l i .V .  (A W .). Dziś odbyły się za

wody piłki nożnej na r ecz fundu
szu olim pijsk iego m iędzy m iejscową 
drużyną Polonją a Hagiborem  któ
re zakończyły się w yn ik iem  *2:1 na 
korzyść Polonji. Gra mało interesu
jąca, zwłaszcza Polanja gf&ia bar
dzo słabo. Sędzia p. Schorr.

ARNÓW
© js k . ki. sport. 16 pułk. — 

Sam son (Tarnów ) 2 :1  (1: ©)

Zwycięstwo nowozorianizowarej 
drużyny wojskowej grającej ambitnie 
wśród trudnych warunków atmosfe
rycznych.
Sainson (T arn ów )— Bar-tochba 

(R zeszów ) 3 :1  (O : O).
(A.W  ) 11. V. Zawody przyjacielskie. 

Zwycięstwo gospodarny, górujących 
techniką nad przeciwnikami. Ro;,6w
5:1.
© isaa (K raków ) — T arnow ja  

1 :0  (1 :0 )
A- W. 11.V. Rozgrywka na dochód 

polsk. zw. piłki nożnej. Obie diużyny 
wystąpiły w osłabionym składzie. Mi
ną} to przewaga wybitna A klasowej 
Olszy przez cały czas trwania mecim 
Niezdecydowane strzały napastników 
Olszy oraz przytomność obrońców i 
bramkarza Tarnowji uratowały gospo
darzy od większej klęski.

Atak Tarnowji miał kiepski ddeń. 
Prawy skrzydłowy* psuł wszystkie po
dawane mu pozycje, pomoc szwanko
wała. Bramkę dla Olszy strzelił pra- 
woskrzydłowy w trzeciej minucie. Ro
gów 6 : 2. Sędzia Mund z Krakowa, 
raził często swojemi sprzecznemi roz
strzygnięciami.

J u tr z e n k a — T a rn o w ia  © 2:1 (1:1)

A. W. 11.5.
Metal-—Hakoah (Tarnńw ) 8:1
Rozgrywka na dochód polsk. zw. 

piłki nożnej.

II I
Wielkopolscy kolarze rozpisali w 

swoim czasie wyścig* na przestrzeni 
Poznań*—  Warszawa —  Pcznań. łącz
nie 600 kim. jednak Polski Związek 
Tow. Kolarskich, uważając słusznie, 
iż dystans jest, jak na nasze stosunki 
zbyt długi, zwłaszcza na początku se
zonu — przeprowadzenin tej imprezy 
zakazał. Pomimo tego 6 kolarzy wy
ruszyło z Poznania do stolicy.

Dotarło do niej tylko 3 —  w dniu 
11 b m. w stanie całkowitego wy
czerpania, tak że niezbędną okazała 
się nawet pomoc lekarsko. Słuszność 
stanowiska Związku znalazła więc zu
pełne potwierdzenie; ciekawym jest 
tylko jak zareaguje on na jaskrawe 
uchybianie przeciwko wydanym prze-
7,pfi 7- 'f r 7 n ̂  7o .



M  1'2 NOWINY SPORTOWE STADJORH

Igrzyska VlSI Qllrnpjady
Ąm eryka—Rijmunja 37:0.

Rugby
PARYŻ 11,V. (PAT .). Druga z ko-

lej i rozrywka w rugby na igrzyskach 
rozegrana w dniu dzisiejszym pomiędzy 
Stanami Zjednoczynymi a Rumunją 
przyniosła tym pierwszym Zwycięstwo 
w stosunku 37:0.

.3 państwa biorą udzia?
Jak już donosiliśmy, w dniu 4 maja 

odbyło się otwarcie Igrzysk VIII O lim 
piady m eczem rugby .Francja— Rumu
nia, zakończonym porażką Ruraunó\y 
51 : 3

Otóż do rozgrywek w rugby zgłosiły 
się zaledwie 3 państwa: '
F ra n c ja , S ta n y  Z je d n o c z o n a  

i Rumunjs, 
tak, że ten dział sportu w stosunku do 
piłki nożnej (zgłoszeń 23), przedsta
wia się niezwykle słabo.

Szczegóły w  tej fcw&stji znaj
dą czytelnicy w  n-rze 20 Sta
d i o n u .

PO R AŻK A  M ISTR ZA  STOLICY  

(Dokończenie)

teisj um ilili zssodiw
i i i  i i i

P A R Y Ż  iO.V. (Pa t) W s t a d jo -  
ł l f© ■Loiiomfosis: 25 ma i a o godz. 
15.30 H i s z p a n i a — .W ioch y . Dnia 
36 maja o godz. 15.30 iu g c s ł a -  
w ja — Cłru

W  ?>t' N jon śe  P e r s h in g a ;  2.6 
maja o godz. 14 30 S z w a j c a r j a  —  
L i t w a .  25 maja o godz. 16.15 A m e 
ry k a  —  E s tn n ja .

W  S t a d io n ie  B e r g e y r e  Dn. 25 
maja o godz. 15 30 C z e c h o s lo w a -  
C|a— T u r c ja  26 maja o godz. 17 
W .gry— Polska

Zaw ody  Portugaljł ze Szw ecją  nie 
adbędą się, ponieważ Portugałja w y
cofała się z nich.

Rekord światowy w locie 

bezsilnikowym

KRÓLEWIEC, 115 ( k t )  Na Pre- 
genbergu lotnik niemiecki S c h u 11 z 
ustanowił no^-y rekord światowy w 
locie bezsilnikowym, osiągając czas 
lotu 3  g o d z .  4 2  m . 9  s e k .

g^ypadku nie Polonja lecz Warsza
wiankę

O zasadniczej przewadze którejkol
wiek drużyny trudno mówić, jakkol
wiek raczej bramkarz Polonji Janek 
Loth był w większyałi opałach od 
Domańskiego, swojego partnera z 
Warszawianki. 1 niewątpliwie dzięki,

znanym zaletom  Janka Po- 
i c n ja  n ie  z e s z ł a  s e  z n a c z n ie  

gorszym  wynikiem.

Gra sama, prowadzona dość ruchli
wie, nie wykazała żadnej kombinacji, 
raziła brakiem idei gry zespołowej, 
brakiem należytego opanowania piłki 
i w wiciu wypadkach grubemi prze
winieniami przeciwko technice.

Jakkolwiek Warszawianka mając

lepsze szanse wygranej, dzięki swojej 
ruchliwości i poświęceniu również 
nic uwagi godnego nie dokonała, 
to zasadniczo na zupełne zwycięstwo 
sobie zasłużyła, a jedyna bramka 
strzelona w 20 -m»n. przed końcem 
przez Zwierza, Jankowi Lothowi była 
naprawdę pięknie zdobytą. Wszelkie 
próby rewanżu ze strony Polonji do 
kcK ĉa nie dały żadnego wyniku, cho
ciaż obrońca jej, Czajkowski przebijał 
się kilkakrotnie z piłką pod bramkę 
przeciwnika, oddając bardzo ostre i 
niebezpieczne strzały.

Funkcję sędziego sprawował p.. Ja- 
czynowski wykazując dobrą orjenta- 
cję, mimo, że w kilk u wypadkach prze
oczył spalone pozycje napadu Po
lonji.

Brak sumienności u zawodników jea*
jedną z głównych przyczyn naszych niepo
wodzeń sportowych. Do sumienności tej na
leży ludzi zmuszać. Tylko w tych krajacls. 
mają sportowcy dobre v;y niki, gdzie Związki 
utrzymują żelazną dyscyplinę.

Pisząc to, mamy na myślf- Szenajch^, 
do niedawna bezkonkurencyjnego spri tera, 
który będąc zaliczonym do grupy kandyda
tów olimpijskich w lekkiej atletyce, rie mole 
powstrzymać się od stałego grania w piłkę. 
Nie potrzeba' udawadr.iać, w jakiej mierze 
ciężkie buty przyczyniają się do osłabienia 
w człowieku „sprintu*, i jak wogpie gra w 
football niszczy wyniki lekkoatletyczne, Te
go rodzaju lekceważenie lekkiej atletyki 
przez in spe olimpijskiego reprezentanta 
Pakki jest zdaniem naszem karygodne, 
i nię ulega kwesfji, że żsdón ze Zw iązków ^  
zagranicznych nie byłby zakłopotany, jsl: 
reagować w takim wypadku, i PZLA. nie 
powinien również pozwolić na lekceważenie* 
swego autorytetu.

Stos, bram ek .2:0 (0 :0 ),  rogów  6:4 (1:4)

10.5 Park Sobieskiego. Boisko 
grząskie Publiczności niewiele. Skła
dy drużyn: U n j a :  Malski, Agaciński, 
Mikołajczyk, Kazimierczak, Koęhański, 
Nog ’j. Maciejewski, Kiepacki, Górec
ki, Nowaczyk, Szepe. V a r s o v i a :  
Batory, Tetmajer, Front, Ta da, Pur- 
ski. Wolanin, Jankowski, Sipowicz, 
Kaczanowski, Wysocki.
Debiut V»rsovii (jako drużyny, piarw- 
szoklasowej) % zamiejscowa drużyną 
w ypadł dość pomyślnie. Do przerwy 
gospodarze mieli nawet nieznaczną 
przew agę nad Unią, która jest obec
nie drugim klubem (po Warcie) 
Wielkopolskiej stolicy. Wprawdzie 
drużyna ta. którą widzieliśmy w sobo
tę. nie wygląda na poważnego rywala 
W arty. Technicznie i taktycznie 
przedstawia, s ę średnio, jedynie bram

karz Malski (najlepszy teraz bramkarz 
poznański) oraz lewa strona ataku 
zadowolili. Pomoc zbyt się trzymała 
w tyle. Varsov.ia nadała grze ostre 
tempo i do pauzy przeważała nad 
gośćmi: po pauzie napad miejscowych 
„spuchł". U harcerzy wyróżniają s?ę 
obaj obrońcy, pomocnik, Parski, oraz 
ruchliwy napad, pod bramką chwilami 
dość nieudolny.

W pierwszej połowie, atakuje wię
cej Varsov‘a, bramkarz Malski z ła 
twością wyjaśnia sytuację; Unia gra 
z małą ambicją, toteż nie może prze
bić się przez twardych obrońców 
miejscowych. Po pauzie Unia bierze 
ostre tempo, atakuje zaciekle, toteż 
w 15 m, i 32 rn. padają dwie zwy
cięskie bramki przez Szepego. Sę
dzia kpt. Loth b. dobry.

lilia" -  „lal iWa (0:1)
l i  V. Park Sobieskiego. M?.cz n3 

dochód P  PN. Publiczności okołu 
1000 osób. Przed sędzią p Jag ie l
skim ustawił? się obie drużyny w 
nast. składach:

L s g ja s  A  ki:-ic-w, Szaine.rt, Pro
ch-; ws k !>• K r a ; v A  mi ro v? i cz, Wój
cik, Mielecfc, Z-MIer, Sobolta, Ifra- 
wiiś, Klem c .ak.

M a k k a b i:  Die.aer, Holzman, Bre;: 
Goldwach, Brom/oerg. Hel Ing 
Duszkę, H c lis g  i;|, Bein, Berlin* - 
bis ~

Do pauzy gra osp
mo przewag,. nte

la. Leg ja , m i
mozę nic realne

go uzyskać. Obrona Makkabi gra 
skutecznie. Po pauzie już,.w 3 mm. 
Sobolta poprawia strzał Mśckcha, & 
ot 6 min. Prpchowski uzyskuje dru
g i punkt. Następnie gra otwarta, 
pod koniec Leg ja  z p ó -t  przeważa i 
przez Soboltę oraz W ójc ika  uzysku
je  dalsze 2 bramki.

W yścigi konne
w 4 dniu zawodów kannych pogo

da dopisała, publiczności ckoło 25 000 
osób. W gonitwie przeszkodowej na 
dyst. 2800 m. pierwszym był Caraib 
pod p. Sosnowskim. Na dyst. 1300 m. 
3 1. Circe pobiła o półtorej dł. Pala- 
ty na. LakutlUs na 2100 m. zwyciężył

Rur.aioay G irl wprost w rekcrdćw.ym 
czasie 2 m. 22 i pół sck. W gonitwie 
na 1600 m. Armenier zrehabilitował 
się wobec publiczności, bijąc swego 
zwycięzcę z poprzedniego dnia, Lelka 
o 3 dł. Wreszcie w ostatniej gon itw ę 
dnia przyszedł f u k s  pod postacią La 
Reine, która pod żok. Fomienko pobiła 
na 220&£*m. aż 4 współzawodników^ 
a swym hołdownikom przyniosła pra
wie sześciokrotną wypłatę w totka.

BOBaaaankU JffiffiaiSHifi w M m m m m m m iim a m m iM M m m n ty rizm  '■'

L e k k o a t le t y c z n a  z a w o d y  
h a r c e r s k ie

100 m. Zacharzewski 11'8 s.
400 rn. For ś 55'8 s.
890 in. Foryś 2:12‘4 s.
3000 m. Łukaszewicz 9;45'5 s.
Chód 3- 00 m. F-t «szycki 16:13 7 s. 
Rzut oszczepem Zadrożny 42'20 s. 
s ^ ro m ie ń —W s r s z ,  K i S p o r t ,  1:1 

Boisko Legji, spotkanie towarzyskie.

o s  n

S3avia (P r a g a ) — Kakoafct (W iedeń ) 4 :2  (1 :0 )

deńczycy mieli nawet w II połowie
przewagę.

11.5 (PAT.)® Boisko Hohe Warte. 
Pubik .mości 60 tysięcy. Zwycięstwo 
Czechów niezupełnie zasłużone. Wie-

Cardiff-City — V ie »n a  2 :0  (1 :0 )

11.5 ( P A T )  W żywej i pięknej wal
ce A glicy wykazali ogromną przewa
gę teezniczną. Vienna mimo świetnej

gry nie mogła uchronić się od po
rażki.

M i s t r z o s t w a  I k l a s y :  

Atimira — SporłRlub 2 :0  

Hertha — WAC 2 : 0  

Simtiierlng — Osźmark 7:1

P R A G A

K lę s k a  d r u ż y n y  a n g ie ls k ie j  

S ia v śa  —  C a rd if f -t it y  3 : 2  ( 1 : 2 )

10.V. (PAT.). Sensacyjna porażka 
Irużyuy, która zajęła drugie miejsce

w mistrzostwie Anglji.

B E R L I N
10. V. (PAT.). $ parta (Praga) — Union 92 3:1 (1:1)

W arta — Reprezentacja kii O. 6:2 (1:2)

Spotkanie to dało nielicznie spot- j „Warty", z której wyróżnili się Przy- 
kanym widzom pełne zadowolenie | bysz i Embachar, rehabilitując się za 
sportowe. Oba zespoły utrzymywały ; słabą grę w reprez. Poznania przeciw 
cały czas ostre tempo, grając z dużą Warszawie. W kl. B najlepszy brain- 
ambicją. Do przerwy lekko naciska karz Malski (Unja). 
kl. B, po przerwie wyraźna przewaga Sędzia p. Scydiik dobry.

Zorza (kl. C .)-U ran ja  (k l .  B ) 2 :2  (2 :0 ).

. POZNAŃ. Match domniemanych mistrzów swych klas, wynik zuptłnie spra
wiedliwy.

W arta Ei — Unja !l 3:3

Sparta — Ruch 3:

L U B L I
A ZS  I — M akkabi II 3 :0  (2 :0 )

karny dla Makkabi nić wykorzysta
ny. SędzioATał słabo p. Januszewicz.

l l .V .  Zawody, wyznaczone przez 
PZPN  na cele ekspedycji olimpij
skiej. Mała przewaga AZS. Rzut

Lubliniczanka il — Jordanja 0 :1  (0 :0 )
Technicznie Lubliniczanka lepsza, pewności strzałÓAv unicestwia wszel- 

Jordanja gra ambitnie, jednak brak kie wypracowanie kombinacyjne.

WKS. — Lubliniczanka I 4 :1  (0 :1 )

Lubliniczanka mając w składzie 
młodych zawodników w drugiej po

łowie gry uległa WKS. 
Wieśniowski. •

Sędzia
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Rzeczy wesołe
Zbyt często mieliśmy sposobność

do podnoszenie zalet doskonałego 
„S p o -łow ca44 Toruńskiego —  byśmy 
nie wykorzystali rzadko nadarzającej 
się okazji wyłow ienia na jego szpal
ta rh rzeczy... wesołych.

„Spor-
Polaki

stronie

Redakcja „Sportow ca" się na nas 
za to nie pogniewa —  tylko uważniej 
będzie przeglądała korespondencje... 
a pisma łódzkie odeLhną swobodniej 
i nieco wypoczną; na jeden raz 
obeszło  się i bez nich!

Ma się rozumieć, ten biedny boks! 
Sprawozdawcy prześcigają się w nie
kompetencji... i m mniej się na rze
czy znają, tern w ięcej piszą.

Sprawozdswc a warszawski 
t^w ca" pisze o mistrzostwach 
w  boksie m iędzy innemi:

„Początkow o przewaga po 
(jierom ine, która się zwłaszcza zw ięk
sza, gdy w II rundzie Świfek otrzy
muje pierwsze ostrzeżenie t. zw. ,,foul“ .

O ostrzeżeniu za feu l słyszeliśmy 
ale żeby sam sędzia pozwalał sobie 
na fou! i uważa! to za ostrzeżenie?

N o aie Switkowi się nic nie stało 
złe^o, bo „z  powadu zastosowania 
prze* tego ostatniego „nos avtu“ (?!) 
Gieromin silnie krwawić poczyna"... 
„Szanse Świtka wzrastają i w walca 
na punkty odnosi zwvoięstw©“ . N ie
słychana nowość! Znokautowany prze
grywa na punkty! W ielu by się chcia
ło  tego nauczyć... yhyfra że tsh nok
aut- jest rzeczyw iście tylko „nas autem" 
i wywołuię tylko Krwotok z nosa .

Zostawmy w spokoju Gjero*slna s 
jego  „nefo.utem" i przypatrzmy się 
innym walkom.

„W  drugiej rundzie Snopek (błędy 
w  pisowni prostujemy) otrzymuje nie
dozwolone uderzenie w nerkę, wsku
tek czego grą (? ) zgodnie z prze
pisami przerwano na 1 rńinutę, 
przyznając zwycięstwo do tego czasu 
Snopkowi" . Z e  „grę" przerwano zgod
nie z przepisami, zgoda... ale o przy
znaniu zwycięstwa do tego czasu czy 
od tego  czasu jaszcze nie słyszano... 
chyba że pojawiły się jakieś nowe 
przepisy, o  których nikt na św iecie 
prócz sprawozdawcy ,Sportow ca" jesz
cze nie w ie .. Niech je  chowa spo
kojnie w tajemnicy.

Najciekawszą, no i najweselszą wal
ką była bezwzględnie walka Gerhicha 
z Nowakiem , których zaawansowano 
do wagi ciężkiej. „O baj zapaśnicy wy
kazał! wielką technikę i rutynę *, przy- 
czem  „w  IV  rundzie w .yskwt«te k o p 
n ię c ia  tSsariłic iia  w  Lich® walkę 
przerwano". Kopnąć partnera w ucho 
m oże rzeczyw iście tylko pierwszorzęd
ny technik.

A le  I sprawozdawca także musi być 
wielkim specjalistą,

Na tern, i<t w ygra ł i m istrzostwo 
zdobył nie Nowak, a Gerbich, nie bę
dziemy zbytnio nastawali.. . Są obaj z 
jednego klubo i jednej wagi, w ięc 
łatwo się pomylić.

Wiadomości niepoważne
Cejssife otrzymuje Order „Po lon ia

— - — — i— — i— ) MM»fiaiigrvMgywigajH SfaEłsBi

I l i l f i f l  i l - l i l p
Ł o d z i

Dnia 17 i 18 maja zawody w e
wnętrzne ŁKS-u, '18 maja bieg Kurje- 
ra Łódzkiego, 25 maja bieg Głosu 
Polskiego, 31 maja i 1 czerwca mi
strzostwo O ZLA , 14 czarwca mistrzo
stwo szkół średnich, 19 czerwca we
wnętrzne zawody ŁK S-u , 10 sierpnia 
pięciobój łódzkiego O ZLA, 14 i 15 
sierpn a ogólno polskie zawody ŁKS-u, 
13 i 14 września mistrzostwo młodzi
ków ŁKS-u
■luf i i ini inimnaMwi jajamwgiw

Polska Drużyna Olimpijska
nożnej-
S^a§3! p r o je k t

W  związku z wyjazdem  Polskiej reprezentacji piłkarskiej do Sztokholmu 
a następnie do Paryża, podajemy skład drużyny naszego pępjalttu: r  ,

W i ś n i o w s k i  ( W i s ł a ) ,  G in t e l  (C r . ) ,  (C r . ) ,
S p o j d a  ( W a r t a ) ,  K r u p a  ( W i & ? a ) »  S y n o w ^ a c  < śL r . )s K « h 2r  

( Pog. ) ,  B a c z  (# * . ) ,  R a y m a n  i ( W i s ł a ) .  S t a l i ń s k a  ( W a r t a ) ,  S a p e r -  
i i i t g  ( C r . ) .

R E S E S łW M : P r s e w o r s k i ,  Kaczor, S Ł ycsaćś , L o ł h  !, f ó i l l e r ,  
R e y m a n  i i i .

S zczegółow e uzasadnienie tego projektu znajdą czytelnicy „N ow in  Spor
tow ych" w czwartkowym- „S tad jon ie " (N r. 20).
t^B^moEmfmtiixB^nuaii ŝssFrssrrsisśjrKxxt»i£aw!xriaxKBt^aasaam ssssBBEaaasBfmmae^'. ®KSSSTEsa

ib ls u iiit łg M a ft  l&icł*?itafina 3) O bow iązu ją  przepisy P Z L A .
4 ) Do zaw odów  mogą być dopu

szczeni jedynie zawodnicy zgłoszeni 
do P Z L A .

5) Wpisów-e 30 groszy od punktu 
i zawodnika.

6) Term in zgłoszeń do 15 maja. 
Zgłoszenia należy kierować pod ad
resem. K S  Polonia, Sekcja lekko
atletyczna, Szczygla 1-a, tel. (03-87

7) Nagrody w  medalach.
SMKgSŁSZBS JlSEnEGESfllE eS3SS£JXCl£3SZStiZaSESKS£eSLKSnS39

Lotnictwo
P A R Y Ż , 8.5, (P A T . )  Z Nowego 

Yorku donoszą, że dotychczas niema 
wieści od majora Martin, szefa po
wietrznej eskadry, amyrykańsłsiej, któ
ra zamierza odbyć lot dookoła świata. 
Jeden z oficetów  lotników, który w 
tych dniach udał sję w. drogę pow ie
trzną, by połączyć się z flotylą w Duth- 
Harbour, dotychczas nie przybył na 
miejsce.

PA R Y Ż , 8.5 (P e t ) .  Dwuch pilotów  
portugalskich, którzy udali się na raid 
powietrzny Lizbona —  Macao zatrzy
mani zostali w Persji z powodów 
paszportowych-

LO ND YN , 8,5 (P A T .). Gazety an
gielskie podają, ze w  chwili obecnej 
odbywa się na kontynencie Australji 
olbrzymi okrężny raid powietrzny na 
przestrzeni 11.000 km. W ięeej niż 
po lew ę tej przestrzeni przebyli dwaj 
lotnicy australijscy major Gobia i po
rucznik Mac Inpyra. Lotnicy lecieli 
nad pobrzażęm morza od Melbourne 
co  Sidney, następnie przez 'Brisbane, 
Tow nsviile, wyspę Czwartkową i 
Eicho po drugiej stronie % zatoki 
Carpentaria, gdzie przybyli do portu 
Derwina. Ztamtsd polecą aż do Broo- 
roo, którę jest oddalone od pc,rtu Dar
wina o 1120 kim. Do ostatecznego ' 
celu podróży Melbourne lot trwać 
będzie jeszcze 3 tygodnie.

Paryż. Lot dookoła świata. 5.V. (PA T ). 
Porucznik Peiletier-D oisy przebył etap *750 
km. z A g ry  do Kalkuty w 8 g. 30 m. L o t
nik pozostanie w  kalkueie dwa do trzech 
dni, by naprawić lekkie uszkodzenia apa
ratu.

B A N G K O K , (In d je ) 10 V. (P a t). 
Lo tn ik  P e lle t ię r  - D o isy  p rzyby ł tu 
dzisiaj.

Dnia 17 i 18 bm. odbędą się za
w ody lekkoatletyczna o mistrzostwo 
m łodzików W O Z L A . Organizacją 
zaw odów  z ramienia W O Z L A . zaj
muje się sekcja lekkoatletyczna 
K. S. Polonia.

Program zawodów.
17 maja:
godz. 3,00 Przedbiegi 60 m. ju

niorów skok w  dal; pchnięcie kulą 
7.25 kg.; godz. 3.40 ftieg 300 m.; 
godz. 4.00 Przedbiegś 440 m.; skok 
wzw yż; godz. 4.26 Skok wdał junio
rów.

18 maja rano:
godz. 10.00 Przedbiegi 100 m ; 

godz. 10.10 frójskok. godz. 10.20 
Rzut dyskiem; godz. 10.30 Finał 
60 m. juniorów; godz. 10*40 Finał 
400 m ; godz. 10.50 Pchnięcie kulą 
5 kg. dla juniorów; godz. 11.00 
Chód 50D0 m.

18 maja po poł.
godz. 3.00 Finał b. 100 m.; Rzut 

oszczepem; godz. 3.20 Skok o tycz
ce; godz 3.30 Bieg 1500 m.; godz. 
3.50 Bieg 110 z płotk. 91 crn.; godz. 
godz- 4 00 Skok w  w yż juniorów; 
godz. 4.20 Bieg rozstawny 4X100.

Poza  program em f m istrzostw  m ło 
dzików  odbędą  się następu jące kon
kurencje pań, dostępne ril* za w od 
n iczek  wszystkich  katsgoryj.

17 mara.
vgodz. 3.20. P rzed b ieg i 80 m., godz. 

4.30. R zu t osaczmy,cm.
18 maja.
godz. 10,40. Skok  w  dal; godz. 

3.15, fin a ł 80 m ; godz. 3.45, b ieg  
drużynow y 400 m. (3-cie m ie ffce  li
czon e )

P o s t a n o w ie n ia .

1) P rzy  k lasyfikacji na m łod z ik ów  
stosuję się p o d z ia ł 'n a  4 grupy: bie-pt>c?2,
gi, skoki, rzuty i chód. Zaw odn ik , 
który zd o b y ł na ogó lnych  zaw odach  
pierw szą, drugą lub trzecią  n agrodę 
w  jedn ym  z punktów danej grupy, 
przestaje być m łodzik iem  w  te j gru- 
p-L.

1) D o  b iegu  60 rn., skoku w  dal, 
w  w y ż  i pchnięcia kulą 5 k g  dla 
jun iorów  m ogą  stawać tylko  ch łop
cy, u rodzen i nie' w cześn ie j niż w  
1907 r. W raz ie  zgłoszen ia  przyna j
m niej czterech  ch łopców , n ie w cze 
śniej niż w  i 909 r. b ęd zie  dla nich 
urządzony b ieg  na 60 m. w  osobnej 
grupie.

A  d y  m iędzykrajowe 
9  n ia  j l ł . ,  no.

B R U K S E LA , ! 0 V .  (Pat 
iędz

Z a w o
__ _ ćśysF

9 j a  d a ły  w yn ik  0.0 
* L IP S K , 10.V. (P a t ). Bolton W am  
derers— Fortuna 9:0 (3 0)

BE RLIN  11.V. (A . W .). Mecz po
między klubem angielskim, W oołw kh- 
Arsan&l a reprezentacyjną drużyną 
pruską zakończy? się • ./mu; łom zwy
cięstwem drużyny angielskiej w sto
sunku 6:1 (2:1). A n g .cy  bezw zględ
nie dominowali na boisku a bramkę 
uzy«kaną przez drużynę pruską należy 
uważać jako objaw uprzejmości dla 
gospodarzy. A  tek angielski prowadzo
ny według klasycznych rsguł potrój
nego podawania piłki był nie do o d 
bicia. Publiczność zebrana w Herbie 
35,000 pomimo lokalnego patrjotyzniu 
urządziła po grze gościom  burzliwą 
owację, w której wzięła u łz  a! również 
drużyna pruska.

C ard iff City —S!av!a  
P R A G A  10. V . (P a t ) .  P ierw sza

gra mistrzowskiej drużyny angiel
skiej Cardiff C ity na kontynencie 
zakończyła się jej porażką. W alka 
m iędzy nią a Slavią rozpoczęła się 
w  szaionem tempie. Interesujące
mu przebiegow i przyglądały się
w ielkie tłumy publiczności.

M is t r z o s t w o  M iem aes  
BE RLIN  11.V (A .W .). Odbyły się 

dziś następujące rozgrywki o m istrzo
stwo N iem iec: Allemania-Norymberga 
3:1.

Sport (Ham burg) Klub Socr iw y 
W rocław  4:1. Klub Sportowy L psk 
Klub Spertew y Królew iec 3:4.

W obec tego do rozgrywek o mist
rzostwo N iem iec stanie Ailemania z 
Klubem Lipśisim. Nie odpowiada to
o p ra w iła  istotiiernu stanowi rzeczy, 
gdyż Klub Norymberga stanowczo u- 
chodzi za naiiipszy.

B E R LIN  10 V. Pat. Sparia prze
ciw Union 92 zw yciężyła  w  stosun
ku 3 : 1 (1 : ! )

HIPPIKA
Paka* kania. Rada Adm inistracyjna 

M iędzynarodowa pokazu konia (in terna !;o » 
nsł Horse Show *) podaj a do wiadomości, żo 
m iędzynarodowe zaw ody hippiczne odbędą 
się w  Loadynia yż1 pa; as u OMapjft w daiacu 
od 2fl—36 czcrwen r. b. i zaprasza do w zię
cia ad łla tu  w tych Hąjhliżasyck zaw odM *. 
Pp. oficerow ie etrzym ują m ie»r,ka«ie i « » •  
żyw ien ia na koszt towarzysłrws prz«* <w)2y 
czas trwania zawodów. Zarezerwuje się iai 
w odpowiednim czaeie pokoje w Hajispszycfe 
hotelack londyńskich. O ficerow ie nie będą 
obowiązani opiaosó wstępu ani też żyw n o
ści i 'pom ieszczen ia dla koni, biorąsyefa 
udział w zawodach, Oriynatia lu> dżokiej, 
ktśremu zostanie powierzona opieka aad 
końmi, zapisańemi do zawodów, otrzym a 
za darmo pożyw ienie i noóleęr, począwszy 
od 18 czerwca r.b., bądź to w obrębie pa
łacu, bądź to w je go  n a jb ii# sym  sąsiedz
twie. O f i c e r o w i  e, b *o rą cyU d zia ł w 
zawodach londyńskich powstrzym ają się 
w  czasie swego pobytu w  A n g iji od udzia
łu w  innych zawodach.

B ssraosm  EsoagaBHCKmea Bzs!W7axua^aan^^uimHcm zKm m BBiimirmi)FKiraBUBss!

Praktykanta
r e d a k c y j n e g o  - -  p lzA  n e g o  pósr.ukuje redakcja nSts<ljOBtó“  

Zgłoszenia t y l k o

i „N o ya św
$53 e r t o w y t h ^  

n a p i ś m i e  z posianiem życiorysu i -dołączeniem 
odpisu św iadectw  szkolnych. 
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Reperfusr t e a t r ó w  warndiyskich
na dzień 12.V 1924.

W ielki Rozmaił. Reduta Letni Polski ^ ? y Kom :rija Nowości W odew il Fred: y Qui pro 
quo Stańczyk

„Lohon-

grin “

„Orlę* „Pochw a

ła WC30-

łośoi“

„Podatek

m ajątko

wy^

„Cyrano

de Borgc- 

rac“

o  a
N © aj ort
,2 3
%  o
sr> ^S; ^ M

„Ta jem 

niczy

pan“

„ Frasąul- 

ta “

,,Doily“'

■

„Obrona 

Częslo- 

, chowy*

i,Hum-

hug*

V

j Hulaj

duszo!*

Wydawcy: dr. W i. 03M O ij6K i („S ta Ą o n " ) i A. SZC ZE PAN IK  (A jen. Wschodnia).

!& ! « «  m m  b oga to  ilu strow any tyyjdzie z druku w  C ZW A R TE K , 
1 1 1  i r i i  dnia 15-go m aja rano. Na treść numeru składa
H ia l @ się w ie le  a rtyku łów  fachow ych  i spraw ozdaw czych

Tłoczono w druhami M. S. Woisk. —  Pr^eiazc {0 K1?Ć !' ;COWSK'-MUSZKiF.T.


